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BULETYN TYGODNIOWY 
WYWOZU' WYROBÓW ŁÓDZKIOH 

---'-o.:.... 

W' ubiegłym tygodniu sprawozdawczym 
od dnia 14. do 20 .. lutego . włącznie, wy­
wiezionogłówilyćh wyrobów łódzkich: . 
l)przędzyweU baw. wkom.kraj. 986 pud. 
~) . " ~ ba\\'eln. doOesarstwa 1,820 " 
3) tkaninwełn.i b~wiwkom.kraj. 6,944 " 

,4) " bawełn. do Cesarstwa 25,780 " 
W poprzednim tygodniu od dnia 7 do 13 

lutego. wywóz Wynosił: 
l)prz~dzywełn.ibaw.w koin.kraj.l,094pud. 
~),' . bawet do Cesai'stwa 1,807 ;, 
3) tkan.baw. i weł: w kom. kraj. 6,964 " 
4) " : " "do Cesarstwa 29,990 " 
Średni wywóz tygodniowy w r. b. od dnia 

13 stycznia do 20 lutego: 
1) przędzy wełn. i baw. . • 2,741 pud. 
2) tkanin l'óżn. rodz. • .• 35,436 " 

'. Średni wywóz .tYgodniowy w latach po­
przednich, w pl'zeci§ciu z całego roku (w pu­

c~~ z.ostaz:ie. na wszelkie argumenty spra- zamierza tyfko wznowić tradycye systemu projekt odesŁano do komisyCJest on zda­
wledhwoścl I rozumu. Temu, który prawo flotwelowskiego, którego nie należało wy- nia, że sto milionów nie wystarczy. 
niniejsze wypracował, większość przyzna- rzekać się nigdy. Celem projektu jest po- Ruane (centrum) nie chce oceniać proje­
laby jeszcze więcej, niż projekt wymaga. wstrzymanie częściowe emigracyi ludu nie- ktu ze stanowiska polskiego, patrzy on 
. Nienawiść wielkiego męża stanu dla nas mieckiego i zwr6cenie tejże na wschód. nań wyłącznie ze stanowiska prawa. Przy­
dowodzi żywotności naszej. Wobec nas za- Przedsięwzięcie jest trudnem, ale ma wi- toczone przez ministra cyfry dowodzą,' ili 
sada narodowości, bE;ldąca podstawą prawa doki przed sobą. . żywioł niemiecki czyni w prowincyach 
narodów: i nowożytnych poj~ć o państwie, W Poznańskiem i w Prusiech zachodnich wschodnich ciągle iprawidlowe postępy. 
zcleptan~ ma być ll0gami. Dawniej pola- jest już materyał gotowy do parcelacyi wiel- Niema przeto powodu uciekać się do środ­
ciy witali gościnnie na swojej grzędzie niem- kiej własności ziemskiej. Pragniemy tam ków, w żadnym kodeksie prawa międzyna­
ców. Przez wdzieczność chc~ nas dziś wytworzyć żywioł samoistnego niemieckie- rodowego nie przewidzianych. Projekt jest 
niemcy zdławić. Jeżeli cywilizacya nie- go włościaństwa. Jak szerokim ma być zupełnie niedojrzałym. Po wydalaniach o­
miecka dla utrzymania siebie takich po- obszar własności włościańskiej, nie da się czekiwać było można wniesienia prawa 
trzebuje środków, natenczas nie jest cywi- dziś jeszcze przewidzieć. Zką.d brać kolo- przeciw napływowi obcej ludności polskiej, 
lizacYI!. nistów, to takie pytanie trudne do rozstrzy- nie zaś przeciw własnym poddanym pol­

,Mówicie, że nasza oświata jest niższl}, gnięcia. Większe posiadłości gruntowe ma- skiego pochodzenia. Powinszować możua 
a jednak obawiacie się, abyśmy waszej nie ją uledz parcelacyi i oddawane być w tej departamentowi rolnictwa, ze tak doniosły 
wyparli. Prusy chc!1 nazywać się pallstweth formie wdzierźawę pod dogodnemi waru n- projekt motywuje tak niklemi ąrgumen­
prawa, a rooią z nas obywateli drugiej kami. Z czasem przejdą: one na własność tami. 
klasy. Przyrzeczenia dane nam mają utra- dzierżawców.' Celem unikni'ilcia przesadne- W komisyi zażądamy dowodu,jte system 
cić moc wszelką. Wypaczono historyę i go rozdrobnienia, państwo zastrzega sobie Flotwela okazał się skutecznym. Rachuby 
ducha. społeczności naszej, aby usprawie- prawQ odkupu. Dobra państwowe· nie na- na to, że projekt będzie rentował się wo­
dliwić akt siły. . dajll! się do pa.rcelacyi; zresztą są one dzi- becnych okolicznościach; są, fałszywe. Wło­

Mimo niefortunnego położenia finanso- siaj zagospodarowane po niemiecku. W na- ścianin miejscowy, któremu sąsiedzi przy-
przędza baw. tkaniny wego państwa, chcecie z podziwu godn~ rodowym nismieckim interesie leży dlatego chodzą z pomocą, inaczej uprawia ziemię 

W roku 1881' 2,704 18,530 galanteryą ofiarować rządowi sto milionów przedewszystkiem zakupywanie ziemi ocl i inne z niej wyciąga korzy~ci, aniżeli ko-

dach): 

. " 1882 2,461 21,150 w darze. Nieowbi~cujcie ~obie wi~le z wa- polWskipch wł~ścki?ieli. " ść' . k lonista, który uprawia z pomocą państwa 
" 1883 2,918 23,ę)86 szego prawa. lemy, ze zagraza nam oznans lem w:1asno memlec a prze- przy nienawiści sąsiadów. 

1884 985 27,018 walka o śmierć i życie, nie lekceważymy rasta polską o 67,456 hektarów ziemi. Od I któź mlt być kolonistl}? Ludzie, którzy 
1885 3,105 27,770' potężnego przeciwnika, ale siła żywotna roku 1816-go polska większa własność utra- władaj!} polskim językiem a zat.em górno-

__ '_' ___ --.-_____ '--________ , naszego społeczellstw&. w Prusiech zahar- cHa tam więcej ziemi, niż włościańska. szlązcy katolicy, są, wedle zapatrywań rZl!i-
towała się wśród cięikich, wiekowych do- Przeciw tej ostatniej prawo nie zwraca się. du, nieprzydatni dla jego celów a szwabi 
świadczell. Nam przyniesie wasze prawo Włościan tamtejszych pragniemy tylko 0- z południa nie przyjdą, jak dawniej.· Nie 
chlubę i zwycięstwo, wam tylko niesławę. calić 04 wciągnięcia w wir agitacyi pol- możemy przeto oświadczyć. się za proje­

BOZPRAWY 

W SEJMIE PRUSKIM. 
(z"KuryeraWarsz.") 

Prezydujący wzywa mówcę do porządku. skiej. Ze agitacya ta wzrasta, rząd dowie- ktem tej natury, zwłaszcza skoro przy~ho­
.Mowa posła '\Vierzbińskiego, nacecho- dtie przy rozprawach nad dalszemi prze~ dzi w towarzystwie z banicyam.i, ponieważ 

wana siłą, i dosadnością, sprawiła gł§bokie dłożeniami.Zarówno przy dobrowolnej, jak nie słuiy on' dobru ojczyzny, pOI!ieważ jest 
wrażenie w izbie. przymusowej wyprzedaży polskiej własności dziełem namiętności a nie rozumu stanu~ 

D. 22 b. m.'wobec trybun przepełnjonych Minister rolnictwa, Lucius, nie chce ziemskiej b~dziemy unikali błędów. Cena Roltz (wolnokonserwatysta) wysławia 
publiczno~cifJI izba deputowanych sejmu pru~ wkraczać w polityczną sfer§ kwestyi, wspb- zi~~i Jest dosyć us~aloną. Fund~sz ~tu projekt j!l'ko dzieło pokoju, które obudzi 
skiego przystl:bpiła do obrad nad kredytem mina tylko, że ludność polska w Prusiech m]hon~w byłby zamałym, gdyby me nuał' zazdrość mnych prowincyj państwa. Pro­
stumilionowym na cele zniemczenia pro- ciągle jeszcze nie jest przygotowaną do stanOWIĆ tylko kapitału obrotowego. Na- jekt mieści w sobie. zadatek rozwillzania 
wincyj wschodnich. Izba zgromadzona w roztopienia się w społeczellstwie niemie- leży .rozważyć, czy ko~isya, ~tóra kiero.w~? Ikwes~yi so?yalnej ~a .gruncie większej wła­
niebywałym komplecie. Grupy 'posłów na- ckiem: Jako podziękę za nieskończone do- b.ędzle całą akcyą, me powl~llla podzlelic SllOŚCl (śmIech w IzbIe). Mówca zastrzega 
miętniegie&tykulują. Na ławach polskich brlldziejstwa materyalne, doznane od rZ!1- SIę na sekcye. Trudne zadame, które rząd się tylko przeciw rozprzedaży' d6br pań­
panuje usposobienie poważne i 'skupione.. du pruskiego, ludność polska dopuszczała sobie postawił, nie da :się rozwiązać w cią- stwowych. 

Rozprawy rozpoczyna poseł Władysław się ustawicznych rewolucyj. Prawo obecne gu jednej generacyi. Rozwiązanem być mo- Ostrowicz, w tej okoliczności, iż przedło-
Wierzbiński. jest prawem koniecznej obrony przeciw że tylko wtedy, jeżeli rząd będzie mógł o- żenie opracowane jest. niedokl'adnie i po· 

.Mówca uważa rozprawy za zbyteczne, obcemu żywiołowi, który rozpościera się i przeć s,ię na sejmie i poparciu wszystkich bieżnie, widzi dowód, iż ·r.tlbd jest pewny 
poniewa.ż wobec rozpoczętej l'azkampanii wzmacnia z każdą; chwilą. patryotycznych sił kraju. jego przyjęcia. Motywa wniosku m6wilł o 
r~:z~e~C1~·w~p~o~l~ak~. ~om~(~P,~o~l~en~k~e~t~ze~)~w~ię=k~s~Z~b~śĆ~g~łu~-~~M~in~i~st~e~r~pr~z~y~p~o~rn~i~n~a~, !!!!l~'ż~r~zl'!l~d~~d~zi~s~ie~j~s!,!zy~~B~en~d~a~~(n~a~r!!!!o~d~o~w~o!!!!-l~i~b~er~a~l~u~y)~~w~n~o~s~i,~ab~y~~k~n~ow~a~n~ia~c~h~ag~i~t~a~to~r~s~k~ic~h~,~,~n~li~n~is~t~er~~m~ó~w~ił~ 

"6) Uklękli· oboje przed jej łóżkiem a ona I - W pierwszych dniach - odrzekła - re stanęło pomiędzy nim a takim majIł: 
trzymają,c rlilk~ Rudolfa w jednej a l'ęk9' nikt tego wiedzieć nie może. Biedactwo tldem ... 

ŹYCIE ZA2YCIE Nesty w drugiej swej ręce, rzekła do nich, nie. ma matki a to już największe nie- Roześmiałem się, uważają.c takie ticzucia 
a były to ostatnie jej słowa.: szczęście. za godne tylko poga.rdy. Jakże można' by-

przez _ Najświ9tszyoddaję wam depozyt - Położyłem rękę na ramieniu Nesty i lo nienawidzieć istotkę taklJl drobną i śli-
Ja:Ela 'I'::ę :l:Mt A.:R ~::ę c:t...A. Y. czuwajcie nad nim, jak gdyby nad wła- rzekłem: czną, a przytem dziecię rodzonego brata! 

E'rz.eklę.dz angielskieio. imym synem. Ty, Rudolfie, zaopiekuj się _ Ta pani będzie dla niego najczulszll 0, nie, do tego nigdy ńie byłbym zdoł-
";';"C(n- jego dziedzictwem; czuwaj nad jegospra- i naj troskliwszą matką. ny~ .- kochałem, pieściłem i całowałem 

. . wą; - albowiem dużo czasu upłynie, zauim Al _ k b' t t ł l . d d-" . dZIecmę· Pewnego ranka stałem 7; N estl1 nad 
. (Dals1:Y ciqg - patrz Nr. 44). on obejmie w p03iadanie obszerne' wł.ości e o le.a ws. rZl1snę a ~ ~w11 ,l o GUa: jego kolebklli. 

~aGhowanie się mlod-ego kapitana wzglę- ordynacyi. Ty zaś, droga Nest, - ty, co - Ac~,me-mkt na ŚWIeCIe me zastąpI - 00 za słabe życie ... jakie to drobne 
dem bratowej, było ze wszech miar go- byłaś mi siostrą., zaopiekuj się moj~ si e- mu matkI. .... . . . i małe~ rzekła ona. - I pomyślec, że to 
dnem' podziwu •. Otaczał młodlłl wdowę tro- rotką... Pobierzcie się i zamieszkajcie tu- Nest nachyhła. Sl~ l ucało~ała dZleCIę· jest wszystko, co stoipomi~dzy tob/fj i ta.-
skliwośCiiJl kochającego brata, albo raczej taj i czuwajcie nad skarbem, który wam ::- Będ~ . dla CIebIe kocha~ąclJl matką, kim majątkiem! 
czułego ojca i teraz bywał znacznie częst~ powierzam. mOJ malenkl-rzekła l·~zr~e~n~o~la. Ucałowałem jej twarzyczke, zwróconą, do 
B:liym:go§ciem ·,w Brooke-Hall, aniźeli za I uroczyście, na kolanach przyrzekli jej Wtedy pomyślałem, ze Jezeh Jego matka mnie i l'zekłem: 
życia brata.' . czuwać . nad dzieckiem i kochać je jak w niebie .mo~e, nas .zo?aczyć" cieszy ~ię ,za- - Nie powinnaś żywi6podobnych myśli, 

Nest Harlewood pozostawała podczas swoje własne. .' pe~ne! ze JeJ. dZlecl~ ta~lCh dWOJe, J~k . droga Nest a tern mniej głośno je wypo· 
całego ci~żkiego przejścia przy bo~u ku- Dalszy cią.g opowiadania podaje w w!a: mUle l, ~e~t, mIało opIekunow... Ach, bIe- wiadać-strofowałem jq, żartobliwie. 
zynki nie szczędząc sil w staram ach o- snych słowach SIr Rud01fa. ~ Klęczał WCIąZ dna mOJa Nest!... - A jednakże nie przestaje to byedzi-
koło jej zdrowia i otaczajl!c ją najczulszl! jeszcze przed,łóżkiem, ale burzę żalu zdo- Lady Oulmore zlożonl! została. w grobie wnem, że takamala, słaba istotka pozba 
troskliwościl}.Byly. jednak chwile; w któ., lal niecoopanowa~.. familijnym, obok swego małźonka a ja wia ci~ wszystkiego ... 
. rychNestnarzekalana zrzą;dzenie los~. . "":'"' L,u~y,. ty, mlll~ zroz~mlesz -,~z~kł do zwróciłem się do władzy o przedłużenie ur- - Wszyscyśmy byli kiedyś takiemi dro 

.:-. Czy nie ciężko pomyśleć.- mawlała mn~e.-Jezeh Gl pO\VleIl!' ze O~~hWlh, g~y lopu. Nie byłem wprawdzie panem mają- bnemi istotkami-odrzekłem. 
do narzeczonego _ że małe dZIecko zagra- umIerająca matk;a ~l~zyła d~łeCIę .na mo~e tku, ale stróżem dóbr i praw małego ·dzja- Wiedziałem, że Nest skrycie nieraz pla 
dza. nam drogę do szczęścia?.. łono, kochałem Je JUZ UCZUCIem ojca. NIe dzica. Otrzymawszy przedłużenie ur1opu, kała nad naszem położeniem. Widok6w 

Ale' kapitan Oulmoreśmial sit;l z Jej wstydz§ . się ~owiedzieć wam, źe przykl~- natychmiast zabrałem się do nowej pracy. na niedlugie odbycie się ślubu nasze go nie 
słów, biorl!cje. za żart i niepodobnem by- knl!lem l całUJąc dr.obn~ tw~rzy~zkę. syna Wiele było do uporządkowania - Ulryk, mieliśmy wtedy żadnych. 
1-0 przYPuBzczenie,aby i oh ubolewał nad meg,o .brata, poprzysIągłem, 'Yle:n~e 1 p~a- o ile. mu czas pozwalał,., przyjeżdża.! dla Pewnego poranku powiedziała mimrs 
panuj,!cym zbiegiem okoliczności. Żona i w~zl}.Vle szczer~e mu, sł~zyc l Jego dZIe- pomagania mi w załatwianiu -kwestyj pra- Jennings, że dziecko zaslabło a tego sa 
dziecko brata byly dla niego istotami dZlCtwe~ zaoplekowac s:ę tak, Jak gdyby wnych. Małego sir Bel'tie pokochałem tak, mego dnia otrzymałem od swej władzy za­
iiwi~temi. Jeżeli miał jaki żal w sercu,. było mOJem własnem.-Sll· Al.bert Culm~re jak gdyby był moim własnym synem-na- wiadomienie, że nasź pułk dosta! rozkaz 
nigdy gonićzemnie objawił, ale Nest ~ of. Brook~, z~wołałe~, ~~lutuJąc młodzI,u- zywalem go głową rodziny. Codziennie wyjazdu do kolonij. WieŚĆ ta była dla 
trudnościl} przychodziło ukrywać gorycz 1 tkiego ~Z1edzICa. Zameśhsmy go do poko~u, rano i wieczór klękałem przed jego koleb- Nest ciosem niemal śmiertelnym - tuliła 
niech§ć przed okiem ukochanego; który bIeclna matka pr~ygot~wała ~la me- h, całowałem go i modliłem się za niego. się do mnie, biedne dziecię, zanosz~c się 

'W niepewności .' i smutku mijały dni i go ~ taką czuł1b. tro.skh~oŚClą;. Zal~lstalo- Ja~kolwiek mała istotka pozb~wiła: mnie od placzu- mówiła, że mnie nie puści, ż{) 
tygodnie, aznareszcie lady Oulmol'e wyda. wa~l~ małego s~r Bertle od~ylo SIę uro- maJ!!~ku i tytułu, kochałem J~ Jednak umrze, jeżeli wyjadę. Uspokajałem ją, jak 
lana świat syna •. ' Kapitan Oulmore, za- CZyŚCIe. Za~ngazowana dla m.ego maD?-ka, szc~elze. Mamka uśmiechała ~lę, wi?ząc tylko nioglem. Powiedziałem jej, że jak 
wezwany' z miasta;· przybył n'a godzinę Marta Jenmngs -:- wys,okal siln<i. koble~a., I mnIe nachylonego nad ko.1ebkl! ~ całuJlł:ce- wyjadę, musi ona pozostać stale w Brooke 
przed śmiercilł'młodej matki, która zale- już przybyła. WIdzę' J~ sIedzącl} na lllZ-1 g~ mal~ rll}czkę. Z pr~YJemnośCl~ p~zypo. i opiekować się małym naszym wychowań 
dwie zdołała jeszcze powierzyć opiece Ru- kim stołeczku, trzymającą na kolanach m!na~ soble słowa, ktore raz do mUle po- cem. Nie zapomnę nigdy jej rozpaczy na 
dolia. swą; biedną. sierotkę. .' małe zawiniątko białej flaneli i koronek, wledzlała: • ., . samą myśl naszego rozstania •. 

_ Nazwfcie go Albertem-rzekła.-Po- z których wyglądała mała, czerwona twa- - Jest.es pan d?brym ?z.łowleklem, SI;. Ale muszę przyśpieszyć koniec smutnego 
wierzam gojtwojej opiece, Rudoliiei two- rzyczka bied~ej. 8ierotk~. , Pr.oszę n;tl. darow~c, al~ n.leJede~ na pa~- opowiadania~ 
jej także, Nest. - Ozy dZIeCIaczek sllny?-zapytałem J'll' skleffi mIeJSCU zmenaWIdzlłby dZIecko kto- (D. I. n.). 



DZIENNIK ŁÓDZKI. Nr. 4:5 

o potrzebie ograniczenia wzrostu poloni-I nionehyły usHowania w celu nakłonienia I dep., od poży~zek z 1880 r. O.22liO/~ d~p., od POZyM I rządów do ieh wyt'o~u służ~cyoh~ Obj~ć, ma· 
zmu Rząd zapomina o tern, ze i wzglę- żołnierzy polaków do ucieczki z pod sztan- ,~zek ws&hodlllOh 0.30;/0 d.Bp" °hd l~U~~l ~b 0.10 m, jący na8t~pujtllCe dZIaly: A) Produkty go .. 
dem' polskich poddanych ma obowiązki; daru. Pod Dijon znajdowaro si~ wielu POI-I n:Pgicldzi~ ~ri~~1;z~a~u~~{:l~u~~ej~~o~~oh Y~:pi~! sjJoda:rstlJ}a nabiałowego 1) Mleko: aj Mle· 
proklamuje wyzucie z własności jednej części skich oficerów i wielu poległo. Książę rów przemyslowych. Km'By tych papierów Plldzlh ko mezbIeranej b) mleko zebranej c) ~Ie­
mieszkańców na korzyść drugich. Dążenie Bismark twierdzi, że polacy byli przyczY-1 szaleni~ w gór~ ~ do.ją ~ię juz słyszeć grosy pl:Z~' ko konserwowane (zgęsz-czone); e) śmIeta­
takie J'est przeciwnem konstytucvi. My wy- ną kulturkampfu,-dlaczegói jedna.k wszyst- stl'zegaJIlI~e mn.IeJ.roz.waznych p~zed ~mut~:m rh· na.. 2) .Masło: a) ma.sło ze słodkIego mle-

, . .• b k' k l'k .. k' t czarowamem, Jakle Ich spotka.c moze. H I'UC U k l b 'I- dk' . ś l' t k' (do 1'ychre O S pełmamy zawsze wszystkIe prawne o 0- ,lm. ato l om Ulemlec 1m z ego, powodu tym przeważny udziat bierze kapitał pry W !l. Ln}', . a .. u SiO lej m e an 1, g po-
witllzld, jakie na nas cią:żą" mimo. to ka?,c: cierpI,ec kn,zano? . • azukaj~cy pomi~szc2'enia) który l?oktada czt;)stokroa zycla przeznac~o~e )j b) ma.s~o Z kwaszone- . 
1erz nazywa ,113.8 złymi, poddanymI. J ezelI DZleło Poscbingera dowodzI zresztą" ze zauf?-Dl~ '! pap~erach ,1llezaslu~uJ!bcyoh n~, ta~ow~. go mleka lub smwtany; l) me ~olo~e 2) so­
idzie o osipgniAcie celów do jakich zmie- ks. ka.ncle'l'z miał J'uż oddawna na myśli KapltahśCl,. ktor~y cZklJato lW1h~ks,z1b cztęSO m16nal!> lone. Sery: a) ser tłusty z lllezbleranego 

• 'Ii 1:' • "'l b 1- b . B' swego pomleszczaJ1h w onso ac l \V ym po o· l k· l b' ··t . b) 'ł t'l- t l'za proJekt,to dynamIt 1 glotyna yq y kulturkampf; Dana przez ks. lsmarka bnych papierach wkładowych widz~ jak od l'l.t m e a u smle any, ser na POi iUS y 
skuteczniejsze od tego wniosku, który o· polakom rada, aieby pieni~clzet które we· kilku maleją, coraz bardziej dochody'z tyc.h papie- Z cz~ściowo zbieran~g? mleka; c) twaróg i 
braźaprawo, chrystyanizm i ludzkoś6. Ni· zrntll za dobra, ulokowali w Monaco, nie rów; o.dsetki z.mniejs~y{y !!-ię z 5 do 4%. i obec~le ser chudy, z ~ałko~lCle z~branego. mleka; 
hiliścii anarchiści powinniby wam za ten moźe obudzić uczuć przv)'uznych a zresztlh ~ pomleSZCZenIa k~pltal~ w dobrych papIeI'~ch k~a~ d) 8er owczy 1 kO~I. Za Jeden IokIeć kwa-

• ,. . " ' , '" J.. .' l Jowyclt trudno O!llą:gn~c 3112% P09zukuJ~ WlęU d" nt . . t " 'I- h • 
WnIosek ofiarowac medal paUl' te mel'zte. podobną sposobnosc do lokacYl po acy, gdy- wyżej oprocentowauych rent :mO'ranicznych woko. ratowy prze::; rzem} zaJę ej na st01.ac , p1.a-
Zabraliście nam ojczyznę i wolność a te- by z niej korzystać chcieli, mogliby zna· lo których, ja.k wia,domo, ogni~kuje ~ię rdch giel- ci się 1'a. 2. Masł.a n~l~ży wystawić z kaz­
raz chcecie ·nam zabrać imild i zrobić nas leźć i w klubach berlińskich. Wniosek, d?wr od dłuż~zego l~ż ~zasu. Lecz : z ,tych pa- dego gatunku naJmmoJpo 3 funty. Os ta.· 
żebrakami za to źe kochamy nasz kraj nad którym obraduJ'emy J'est przyznaniem pler.ow odsetki maleją Cll!l~le, pozost~J!JJ WliijC tylko tni termin przyjmowania świeżego masla 
• . " .., .' , . , . . k··'··· papIery przynosząae dywldendy. W zrastajIJJce za- . d ' , 
ze SH~ trzymamy naszej WIary l naszego Ję- Sl~ do bank1'~ctwa kultury memwc leJ l me potrzebowanie tJ'ch papierów jest jedyn% przyczy- na placu w.ystawy naznacza. S!ę na. Zle:r; 
zyka. Byłoby- to szczególne m, że konser- zostałby przYJętym, gdyby wyszedł 'Od któ- n:} raptownej z~yźki ich kursów, Której nie uspra- 12 czel"wca 1'. b. MlekośWleze moze byc 
watyści zgadzają, się, z wnioskiem, gdyby regokolwiek ministra, z wyj!!:tkiem ks. kan- wiedliwilljlH rzeczywiste dane. Niektóre z nich "'y. przez wystawców ,codziennie odmieniąne. 
nie to, że kanclerz powiedział: "Jesteście elerza. Ma on jednakże w działalności swo- akaBły OdlPOC7.IhLt~u roku 5U-1801~tO'1 t p Inne produkty winny być dostawione na 

l , ',' t . lk' t t . .. t·' . l k B' 'l Gd' aweuna., l, V e r p o o I " U ego, rzez c&- l t d· d' 10 b ma 1 ~ Ja Jes em wI,e :J mam ape y , V:lę~ Jej pr~e rwac o w.1e e s .. IStnal {a. .. y ly tydzień nbi,egl:r targ tutejszy był. bardzo ospa~y. pac wys aw~ O ma czer~ca r. . 
was zJem." ŻolllldeK Jednak :starzeJ8 SIt;) 1 ks. Blsmal'k ust~pl, stronmctwo środka ro- SŁabe llspollohlelllew handlu tel'mmowym oddzIa.- B) ./71aszyny ~ pl'z!JrzCJlly mleczarsku;: 1) na., 
nie wszys.tkomożestrawić~ (Wielka w.e- zejdzie się, bo nie będzie miało racyi bytu. lyw~lo ujemnie. na targ ,b!1we1ny rozporzą~zalnej, czynia i przyrzą;dy do dojenia. 2) Naezy-
soloś6).' , Jeżeli wniosek ma cele socyalne, dla.cze- g.dZIB przy. podazy po CZę~?l bardzo nagl~ceJ, mu- nia do chłodzenia i przewózki nabiału. 3) 

N · • .' ' kż d P' ' Bumo PI'ZYJillowao oeny ll1zsze. ,Notowama wszyst- p . d d d . l . . b' .' ś . 
Tr~skow (konsenyatysta)., lemny, . przy- goz. m~ zastosowano g? ta,' e .• o omorz~, kich gatunków.bawełny amerykańs1tiej Bpadty O 1/16 rzyr~ą; y O wy Zle aUla l z lerama ~~e7, 

bywaJ&cy po raz pierwszy ~o Pozna:r;la, są gd.Zle latyfundya Sili WIększe mz w Pozn~n. p., m~ddliug fau' Uplaod naw(:t 0:18 p. Wszy,stkie tany 1 do wlrobu masła. 4) Przyrz~dy~o 
zentuzyamowllni rYgerskośClili polakow, - sklem. Temsa.mem pmwem, co polakow ~topme Vpland ,od g~od do m~t1;lhug goo.d asu~gQ.- wyrobu serow~ 5) Przyrz~dy mleczarslne' 
wkrótce "jednak zmieniają zdauie. Nie nie- w Poznańs, kiem, moinaby wyzuć z wlasno- JtftJk~becmed ceuI tta1ne ~am8 Jall:tk~exhas l 0drlea?dS' do domowego użytku. Za. 1 łokieć kwa-

. " ". '. l k' ,. l~" H l b k t l'k' fi ze urz~ro\ve no owanIa W3ZyS, lU goo lnl - d t k' t" . t . t .' mIea Jest prawdzIwym wrogIem po a OWo SCl we J.oww anowerze u a o l OW w dling są, dzisiaj takie same, podczas gdy pomiędzy ra ow~ 1y ej pIZes 1'ze111 op aca , Sl~ w 
NiemcY'uważajtbr::ozn;tńs~ie. dzisiaj jeszcz,e p~'owincyaeh n~dre{iskich. Jest to €rzecz~ gaod o:dinary. i l?w middling Uplal~d .i. t~kieDli tY,m dZlal,e po k?p. 60; okazy powyższe 
za kraJ polski z meml,ecklllll przybyszam1, mesłychaną;, ze polacy, ptaCt1C podatkI, sameml 8t?l?m~~Ul, bawelnY!1-InorykaJ?-skleJ mnego wlUny byc dostawlOne na plac wystawy. w 
a w zapatrywaniu tem utwierdza ich ta 0- przykł'ada.ć się mają do środków,któl'ę pochodzema, rozm~a D?t0'Yan , wynOSI ~y.lko 1/16 p. dniu 10 czerwca. Na nagr. ody przeznaczo. 
1 '. ' ' ,', • • ., , • ' SeR, Isla.nd ma popyt mewIelkI a /Jeny JrlJ przechy. dl k' h d' ł' d 1 
Kohczność, że, tylu meQlCOW przedZierzgnę- przeOlw mm są: zwrocone. Niema zresztą laJIl! si§ na korzyść nabywców; urzędowe notowa- no a wszyst 1C Zła ow 2 yp omy na 
lo się tam w polaków. Niemców tych żadnej pewności, że prawo, którego uchwa- Ilia gatunków amerykańskich utrzymuj l! się jednak medale srebrne, 4 na medale bronzowe, ru. 
spolszczonych prawie; dla· odr.óżnie~i~ o~ lenia o~ nas żtll~ają,. zos~anie n~leiycie wy- bez ~miany) ~lep~ze .l?er?-,:iańs~~~ sta.~iaty o 11/2 p. bli 1.00 i li~t.Y. pochwalne (stosow~ie ~o u~ 
rodowitych polaków,' nazywają dZlkiem1. konem l cel SWOJ OSIągme, na.lezałoby chy- CeD) dha;'\"e:r~J bI~zyhiBkIeJ ~bm.zylr 31~ho U1t6. p., znama komIsyI). ZgłoszenIa przYJmuJe ko .. 

.. .. .. b b .. l" 'l ś" l co Je tlalt Dle wp~yn§ .. o na ozywleme rac u. mll1.r-. 't (K k' k' P" .'. . 
Kobl~tapolska J.estprzyczyną,; ~e n.Iezgo- a. na ywco~, l (~lerZaWC?I~, w asno CI po - kowane obroty wykonrwaI~o~awelll~ egipsk%j, no. mIsya wys aw:y ra .OWIj ,"le- rzedmleśCle 
da IDIędzy obydWIema nal'odowosClaml trwa sklCh zabronIc zmIany rehgll lub grosowa- towauia pożostaly llleznuemone, cZ\jsto jednak Nr. 32) do dma 1 maja 1'. b. 
,ciągle, ' gdyżnieci~rpi,'lUa niemcÓ':'j • pr~e- nia z op~zycy~' przy ,!y~~rach. ~Iów.ca?- pl"~yjmo\Val:o cen} ? l/S niższe niż przed. tygo" Wielki młyn wodny i tartak. ma po~sta6 
ciw ie kobieta, nIemiecka stanOWI zywlOł strzega zewmosek mleacl w sobIe wlelkle l dmera. S~lowa l tJ°Isu:-owa bawp:lnn., per,uwlllllska pod Warszaw!ł, . 

. n . ~ " ' , . '... ',.. . notowant)J Jest nomlllalme bez zmiany, ffil§kka 1!t6 .::.. '. 
pOJednaYlczy, ktoręgo,:. na.m , ~azdrosz~z.ą ll1eb~z.pleezenst~a dla 0Jczy~ny 1 d~nąstYI' p. niżej. Baw~lna wschodnio-indyjska nie .byla . Trzy f~bryki m~kl kOŚ?laneJ s~ C~yDI~e w 
wszystkIe narody. Cęmlech w roznyc~, ,?lleJ- ~!hmster LUCIUS występuJe. przeCIW me- przedmiot'Hn WIększych ~brot?w! z powodu medo: LU?e~S~Ie:m. Jedna z nIch .znaJduJe Sl~ \V 
scach przerywa mowcy.) Duchowlenstwo ktorym punktom argumentacyl Schorleme-' statecznego wyboru! P?mewaz ,Jednak dowo~y teJ Kamlencu, druga w Opolu, trzeCIa zas w 
katolickie od:macza sil;} nietolerancyą, nau- ra i podnosi zasługi, jakie . ks. Bismark b.aweln! POwlii!rszaJ% .Slli! powoh, przeto apodzl:wac Piaskach. 
k ' d·.f!', l' d ' , l'·' l l . ł dl N' . S;tt! mOZDa wkrotcf\ WIększego ru?hl!' ~Vc~o:'aJ O?,- J • " W R·' 'l h . " 

a Je~Q, ą;zy .lorI:D~ ~le ,o wyp ~mellla. u~ po ozy a. lemlec. hczano zapasy bawetuywsChodmo-lUdYJBkIeJ,' otoz fJcz~!en. ",eva Be e Ze1tung czy-
dnośCl, protestancklflJ. . Robotnwy; zaJęC1 (J). c. n.). pokazalo się, że wyno3Zl1l one 27,100 bel a miano- tamy, lZ w tych dl11~ch na statku parowym 
przy budowach, ńlówili dawniej po. niemiec,,: _____ I winie ~9,330 bel Sm'at, 7,180b~1.Madras i ~i!1~i- Ajaks dostawiono do· RewIa z Królewca 
ku d, ziś mówif.l.. wyJ".cznie po polsku. (Iro- I yel~y l 590 bel Bp:ngal. MocmeJ~ze usposohlem~, transport J' Aczmienia rosYJ' ski ego .,. ł 

.. ' 'kI 'k~ ~l ., '.z:) , .' 0PRAWOZDANIA TARtlOWE JukIem odznaczał SIl} handel termInowy przy kOD- , -.; . . o .? wys ane.go 
lllczne O as l . ewlCy , ' .'... 1l, ' li. I cu tygodnia poprzedniego, znikło wobec nowej o. koleją z poludn~owych gubern1J, czy tez z 

SchorlęIp.er,..AJst: zwraca, u wagę, ze Izba , , " . ceny zbiorów na 6,500,000 bel, ogtoszonej przez Królestwa, PolskIego do' wspomnionego por-
nadaremnie dotą,d oczekuje udowodnienia, , Z !lie~dy be,.li)~kłej do~oszl) l??d, dmem 23, l~-I biuro. rolnicze w. Wa!!zyngto~ie. <Targ bYł. bardzo tu pruskiego za wyjtlltkowo zniżonil taryf!}, 
konieczności .projektowanych, środków. Pra· tego. GIełda, odz~a~zata Sl<;; dZ13?aJ znowu ł!ar~łzo: spoko.ln'y a \V ,dmach .ostll.tmch, ul1:wa1o alll ~cz~- tak źe przewóz kóleill. do K 61 ._ 

. . k " d· k' 'h'·· ...., roocnem usP.oso ~:H~~le:n. dla pozyozek r?sYJ9~lCh.1 wań o~olne zmeCh\leellle. NotoW&llla tpadly o 7 '. . 'J'Z' r e!'l,ca I na 
!I3; wYJąt owe, o .toryc . ZI esztą Jest:s~y W bardzo wlelkIeplosOl nabywano szczegolme.1 po. ' punktow. ' " stępllle na statku do Re:wla wymosI 35-
lUZ ,przyzwy, cz.. ,aJem, ,.ezynl!h złe wrazen~e. Ż, J:czki stal.'e,. k, iÓl'YC~., k, 111'8 :;yznió91' !li~ d?, lOOO/1l alt :Pl'z~(lza i tlcaniny, bawełnia, ne. M, ~ n. e h e s ~e 1', 37 kop, . za; p, ud, gdy tymczasem przewóz z 
H~yby wytw.o;zyly SI~ ,n~en~tural?e przy- Wl~C d~ pozlO~~~;aJm~wanego pr~ed, wlel~ma lll~ 18 lutego. Wobeo s~a,bego ,USp?SOblema w Llver- tychZe samych miejscowości, wprost do Re-
mIerza zagramcąznatezhbysmy ,Slę W ra- Ęy, r~o.JeBzcz6 prz,:d wJbuchem wOJny. r?s}jsko,tu- ,Foolu, nabywcy. t?-te.lBl przYJ;1ra.h postaw~ w.yczeku- wla drogami' ros 'ski . k t łb 

. 't b', "'d· ' .'. , ,reekleJ w'roku1817. Mocne usposobIeUle dIn. pa-1JlJ:cl!, tembardzI8J,'ze w mleSl%Cach óstatmch do . " yJ eml osz owa. y. co 
Zle, ,pO !-,ze y Zje n~czonym~ 'Wszyscy, .111e pió't.ów rosyjskich w dniu dzisiejszym było po czę- Indyj wywieziono bardzo noźo. Poprawa kursu najmnIej 45-48 kop. od puda. SkutkIem 
wy21JjczaJ.ąc . obyw~teh :pOlS~l~gO. pochodze- śainastęps.twem don.i~si~ń . zLond'ynu, gdzie od srflbm W ~al'unkach ta~ich niewy~arl9: żadnego ta.~ic~ taryf zboże rosyjskie nawet do ro­
ma, takle Jed:nakze W1l10S~1 Ja~obecny, .bu- ~ta~ych poz)'cze!t ~'OSYolskich .oplac~Ją ~eport 3/~~ wpływu, w handlu zarowno tkam? Jak l p1'zędz.y sYJsklCh portów coraz bardziejb~dzie prze-
dzić 'muszijj . pewne ,'oczekIwallla zagramcą:. h. Iq, na pol n.tlesIQjca, co w obbczet;l1l ,na ,cały ;uchbyl bardzo mały. Ceny tkamn trzymały Sl§ chodzić l)rze Pr ...' 
W . t .. , " . '1 k ' ,. " .'d . k mIeSIlh? wynosl '3/r -:-l0/D' Do tego.. dohctyc t~'źeba Jednak ,~o?no, P?dCZa8 gt;ly pl'zędzę o~dawano zno- ' . Z usy. , ' . '. .. 

yIZU y,czyn:onepo a. om ~ po~yo u 1'0 u odsetkI, wynosz[}tce 42 cent" tak, Z03 w caŁoŚCI stoM wu tameJI mUSlano obmżyó notowama o t/ap. Juta. Na ogólnem zebramu memlecklch 
184ą·go są; n~esłusznel : pomewaz w owym pa prol?ng.acyjna w~'~o8i 1:11-:--1.42%1 co :u()ie dać . ty'ełna. B r.s d f o r 0.,22 lutego. Wełna spo- fabrykantów juty, odbytem, w. Berlinie, po­
cza~llewszystk~e umysły zostawały p~d Wpiy- wyobraz~U1e o te~ Ja~ ,,!lelkl,e ~~O~VlfJJzallla Ot:V~I" kOJ;lle, bez z~~any, prz~dza spokojnilOl, t~aniny bez stanowiono zmniejszyć chwilowo produkcy~~ 
wam rewolucYJnElgo ·pl'ądu. PotępIOno tu te w pozyczkac~ losYJs.kICh_ 18tm~,J~ w ~on.dJme. zmIany, bardZIeJ POszukIwane do zagl'Rmcy. , Nowy spo'b ś 'etl' W' kt'; h . , . . " ' r' ..,,' P.rzytem zauwazyć nalezy, ze wlaSCl\va hbndaeya ' , SO O WJ . anta. me oryc 
me~cow, k~o~zy s~Iewa.;; Den~st du dm :~n, w Londynie dOJ?iero sięrozpo~znie. T~t~j prolon-l • , fa~ryka~hw .AustrYI, używających do o-
mem tap(e,1el. ,Lagzen/r.a? gc!y Jedn,a, k FIltz g~cya odhywaslęz.nadzw"YCzaJu~latw, OSOlili, ~,upef-l PRZEMYSŁ, I HANDEL .. , śWletlama zlejnafty, radzlll sobie,wnastfJ-
Reuter zaśpIewaJ: "Was 't8~ dasd,eutsclte me, z!ee~Lą., zrozu~la!11l wobec,bez~l'zyklad~eJ ol!- , . ---, , pUJ' !Lcy sposób aby podnieść natAżeni świa~ ,. 
Vi t 'la d?" t t I . . ro fitOSCl pleruędzy. Stopa prolongacYJDa obhcza SIę W t . t' K"t t t' '. ł ~ M 'b '1:1 e , a eln o ,z.a en wy ew ,ncz;u~la ~a .- przecięciowo na :J.-21/2 0/0' Przy regulowaniu pa-: ys awa mwen ar~a: OlUI,e egoroCznej ~ a.. otor f~ ryczny porusza wentylator 
dow~go dOBt~ł 8]~cdo fortecy .. Mlll~s~er WOJ-Ipie:'ów ~osyjskich p1acl1l: ,?d 'pożyczek mi\lsza~ych! WyBt~Wy warszaws~leJ ogła~za konku!'s pro- 1 ~oprowadza . ty~ ~posobem do lamp po­
ny me dal nam zad:nego rlowodu, ze, czy- ,O.4o-;,O.oj)ll/o'dep" od pozyczek z ] 884 r. 0.35% ' duktow gospodarstwo. nabIałowego 1 przy- wlętr:ze podn~ewlelklem ciśni~niem, w ru-' 

li ,11) dnio.wym:~tóremutowarzyszy~y liczne ge:lki:wani~,-.ńie wą,tpi pan o niczem, czego' natrętniku, zwróciła swe oczy zimne stal.o. 
sty .1, 9d czasu d~ czasu bl:YS~J ?czu! praM I WlllSZPJę panu. . '.. wo-blę~i~nego koloru, które dZiwiły w tej ,EUGE, NI "A· PE'.U,GHE,Ot WdZlw~,ebłyskawlC~,ne; ~podzl~wal SIę ty:~ I wYPJ..'ostowała SIę, ,porzucaJąc U1edbał~rzymskleJ twarzy, a zbliźaj!}c się·do niego 
sposobem rozbudz1C kSlCdźn~ l wyrwa~ JeJ pozę, Jaką dotąd zachowywała., rzekh: . , " : , 

. przez, 

'TEO~llA,:GAUTiER (syna). 

(Dalszy ciąg - patrz Nr. 44). 

jakie ~ska~ówki: . • . " TYI1lCZaSem interloku,toruważnie jej się - A więc tak, zgadłeś pan t widzieliśm 
" - Spo.tkał mI~ ~an m?ze ,w .h?z?;em ~o~ przy~lądll:l, pO,drz;ts gdy tak .mówił,a; w~ru- si.ę dawniej.~ .. :', jestem bardziej pamiętni 
'",:arzystwle 'YłR~ymle, p!zed SmlerClą, kSll2- szeme. kBlęZU~J WIpoczne, mimo, ze UBIło- mź pan, bo WIem, gdzieśmy się widzieli ..... 
~la-:- o~powledzJała tonem zupełnego zobo- wała,Je. u~ryc, me ~sz~o jego oka; ale wale nie powiem tego panu-nie powiem. 
J~tl1lem~. '. " _ . czemz,e hlstoFya ~mkmtiCla teg~ m~odego . Po tJ:ch. słowach, korzystajlJlc z osłupia~ 

. -:- ~lgdr me bylem W ~zy:rlle, m~d:y no- człOWIeka, mleszka~ąccego na prowlllcyl, mo- ma, w Jakle pogrą:żyl:a swegoiuterlokuto-
W, tej chwili Betzy podniosła się, aby go. lD:0Ja m~ postała na ;zleml , włoskIeJ. . gł~~ dot~ną6 CUdZOZl,.e~kę, przy~yłą; do Fran- ra, księżna usunęła się i znikła:· 

wydać zlecenie jakie panniesłużącej, p<;>- Vł1doc~n!e był na złeJ ~rodzei sZJ:hko B1I2 Cyl~ dopIero ?d szesclU tygo~m? .' Betzy, która w par~ tninut PQte~l we-' 
wodowana .do tego:czy jaką:ś istotną przy,. spostrzegł l zawahał.- A. Jednak me było Jednocześmezdawalo mUS1A ze włosIn ak- szla zastała swego dawnego prz" . 1 

• R uslt źnościll dość że t . t 'd' , d t .. t k'· 'b l' '<1' ' '." , YJaCle aw CEyntll, . czy ?przeJm~~ l. ~',. '. ,0 '~Jego . s ~ony ,u. ~mem, Ę y 11 rZ'ymy,,:"ał. cen . 8lę~ny ,r, mDlej wyraźny, przy tej stanie gwałtownego rozjątrzenia. Opowie..: 
zostawl~a Ich samych. Przez parę mlllut ze JUż ,wł.dzIar .ksH~znę, ~m Gh~lp~lWOŚCla,odpoWledzl" a?-lzell przy pierwszem zdaniu, dz~ał jej~ę. dziwłl!} rozmowę z ksifJżntł, o-
obserwował ten profil wyrzeźbiony, hanDo-., gd~mowlł o mezawodneJ pamIęCI swego ktore wY~0'Ylla. . ,.. śWla.dczy~ JeJ, że to była fał':lzywa'księżna" 
nijny ,lecz ~~mny jak marrrmr" domyślił się wZ,lOku. . ,. .,' " .• ' '. ' .-: Myli Sl~ paUl -- odpOWIedZIał. maco fals~ywa włoszko a, jakaś iutrygo.nf;ka i że 
figury nie,cógrubej, .leąz; z,adziwiająco pro-. - W:yśledz~ Ja t~ - :p0n:tyslal' sobIe -:--' mazony ~enl1 stowy >- me ufam ll1czemu, mUSl być wzwlI};zku z poIicYlll. " 
lJOrcy(malnej;pall'zyl.nawlosy, . prostp w Ja~kolwlekbą,dz, posredn10 lub, bezpośl'e- nawet ~obIe same.mu1 g~y.sj~ znll:jduj~w'obec ._ To prędzej ty, mój drogi -.. odpo. 
grubych ,żwojach podniesione,:v.g6rę",które dmo: . ,.., ,zaga?łn podob.n)l}o te.J, Jaklb ,mIpa~l przęd- WIedziała łagodnie Betzy _ wygllll.dasz 'ak 
pozw.alałydojrzeć .lią.ie szyi, boga.te i silnie -~le, mgdy me bylem v:e ; Włoszech, st!l'wla. Ac~, Jesh p::n! ma pIękność L urok byś należa~ do polieyij co ci do te O ' Jcz zarysowane. Następnie po kilku minutach al~, moze b!jd~ zmuszony ud~c SU;} ta;m, w:t sfink~a, poslad~ pam Jedn~eześnie jego nie- ona. jest księźnili,czy cbtopk!} włos~k'· c/ 
takiej niem.ej obserwacyi, przerwał milcze- tłomaczę pa.m dlaczego: mech pam sobIe pokÓJ wzb, udza.J~c!} ta1emmczość. francuzkfl, . od ChWl'll' kI'edy J' d. _ ::fi Y 
-' t '. k . . hl- k A' b ., 1- ... 'k'" ' ' 'Z'I " " '1'- mozesz naz-

DlG. .1, " ,. .' ' 'Yys . a.Wl, ~e poszu, .uJę za?nego c iopa~, . ~e y JeJ. W1.aS118 za i.opotame przeszło, wa~ ]?iękni'6dziewczyną,? A twó' '(3 omość 
- Rzecz, szczeg6lna, lecz zdaje mi się, ~t61~gO . m1ałem. pl., zJ SObIe n~ pr?WlUCylj 'ksI~zna wstała .z fot.elu, p~deszł.a do kon- zagllllOny? Ohyba to nie 'est ~ iie~owl _ 

źe miałem Sz()zEJ~cie, gdzieś panią, sp?tkać! Iodzma Jego pOWIe! zyla go, mej OpIeCej u- soh,zką.d machmalme praWIe wZ1ęła grecki lecz człowiek pełuoletni AJ· d' d ~1, 
Gdzie to właściwie bylo, tegobym me po- ważałem go za swego młodszego br!lotaj nie wazon i uniosła. go, zbliżając się do ,okn,a' slA' J'eśli tylko nI'e •. 'd . WlęCdO na{ ~l(~ 
trafił powiedzieć! Ozy oddawna bawi pani ił' k t' d' t ' '.' fil .' '*' przYJ Zle Ci . o g:lowy 

( li 'kI or; UlC d J ego pr~e. emmll. l't nkar~z kW ej pozycyl z pro. u, trzymajq;c .obu rę- ogłosić ,na.grody za odszukanie go! Zreszt~ u-
w Paryżu ' ; zm mI prze WOma mieSIącamI, a, ze oma tę ur.nę starozytną, w czarnej sukni przedzam że dam 'b ś . .. .' 

...-' Od sześciu tygodni - odpowiedziała mi nie podobna odszllka6 jego śladu; ka- której fałdy poważnie sie układały podo~ p>'óbowal 'uiyć pod~me, y m!t;}. wdYPYltywH.ł. .1 
z wyraźnym akcentem włoskim. . ,zalemgo szukać wszędzie; w Paryżu, we bną była do kanefory,' któm zSb1'IJiia z pla- J'~stem dobr'e t ępow.swoJeJ . YP olll,a.cYlj 

'T • t t d' l l" F . 1 "ź P t"" . k 'b 'k . . . 'li , , m s worzemem WIesz o tem ........ .:ra Jes em u opIero on, onegClaJsze- ra:r:cyl, ~e napro ,no •. ' ()~ anOWl<le.m sam s orze;/'; y, po rywaHceJ ParŁenou lub E- jestem ,trochę ad tr ,i ,. . .' 
g().dnia, a ostatnim' ra:':embyłem .przedprzYJechac do, Paryza 1 znajdę go lllezawo- rechtyon. to co o· d ~ o; a hlW~, a, e mowlę. tylko 
'. .. . N' P . AC dnl'e . T ' "l' , p WIe Zlec c eę, a co do zWIerzeń pH~clUmlesl~caml. .r ,le w' aryzu WIli za- . .. '. ' - o szczego ne, to meprawdopodobne, ponfnych, to nie w cia ' ,. 

pewne panią; spotkałem. Ajednak widzialenl To opowIadame, które powmnoby się wy- -- rzekI po chwili milczenia nieco zaldo- cei uiż z' kal' • y wgmesz ~e mme, Wlt;} .. 
. . t t ' d ' h ~ d ' '1-. b' t k' . k' .' t d . l 'J ' . t)zny. , ' pall1ą, Jesem ego pewny, ,ag Y·Ja c Ou raz. ac zu~eime o. 0Ję ne~ rzyms leJ Sl(~ZUle po any, po nosząc SIę z miejsca - leczje-:- Dzielna Betz trz maI ';., ' .~, ' 

jeden, tylkokogowid:z.ę,to już obraz jego Ga:rp?m, wywlOdlo J% raptowme z od~'~- stem przekonany, że palli mogłaby mi do- .też wszystkie śr~dki y któ~ chę ~oblze,to 
nitHmciera się nigdy w mojej pamięci. Wie- tWlema.., . , ,pomódz do odszukania osoby której szf:t.- nie' dob ' . k' ś '. . Y. ,~zJl" aby. z 
lokrotnie robił'emliniyślnie doświadczenia z - Za bardzo zręcznego, jak widzę, u- kam. Pani glos, spoJ'rzenie 'P' ani niepokÓJ' dzdy doY?' Jda le wy.JalśtmeUle, Ille doprowa-
fi ' '.. l't l' ł t o l'AC wala Sl'A pa'n k'l-?·' Ś ., d . ' . " .',', ',1 za nego rezu atu. ,', zyognomlamlnaJpospo 1 szem j, a w w '<1 'Z ••. '<I" -:- 1'z~, :la. z zY'Y0 c~ą, - wyo- aJ~ nupeWIlośc, ze paUl Wie kto 'est ten' Mocno '. d . ..' , , 
może so~iepani wyobrazić, że ta. zdolność p~'aza pan.so.blE~" lZ mI dOWIedZIe, że mi~ młody czIowiek i gdzie się zn'a·du·~. ' 'o, rz' .zawl~ z!ony l ze Btrache~ n:yślą~. 
nie mogła mi niedopisa6,gdym się znalazł ll1~gdJś .wld~lał; pewny~ pan jęst" że znaj- Na tak nieprzewidziany i ~atiown, a. weP ż~~~ClU". J.ak~e go ~czekało u meclel'ph­
pierwszy' }·az ....• niewiem gdzie i kiedy ..... dZle.Jakleg?S .l)ana,. ~toregostr~Clł pl'z~d ta~. przipuszczony ,do niej, ~ostawił:na wi~dziel sim1l11stI~, ~len:ogl!~ ,nawet do·, 
w obecności osoby takiej jak panL.... d~om~~lesIą?aml, 1 .który ?!ezawodme nl1ełs~u w~zo.n, który trzymała w rękac.b.7 ł gnał Betz:' gdZIe nllGsz,k3,., ks~ęzna, ~oże~ 

Wszystko to powiedział akcentem poru- przcd::nęwzlą! ślodkl, aby zmyhc teposzu~ obromia. SH~ 1 na czarl1e,błyszcz~ce oczka. ł . y 
(D. e. n.). 
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rach blaszanych, żelaznych lub z tektury 
twardej. Światło otrzymane w tym razie 
jest spokojne, jasne, zdaleka podobne do 
elektrycznego, kosztuje taniej od światła 
gazowego. Jeden wentylator może zaopa­
trzyć w powietrze kilkaset lamp. 

DZIENNIK ŁODZKI. 

a .na nim sztachety żelazne, co pl'zedBta­
w:a si~ bardzo. pi~knie.. Główny koszt po­
mósł z własnej kteszem proboszcz miejsco­
wy, kt6rywydał na to przeszło l 500 rs. 
parafianie przyczynili si~ do budowy w bar~ 
dzo małym stopniu. 

dem wystllipieniem przepyszne bukiety. Do­
chód z koncertu przyniósł 1,500 rs. 

c-) otrzymaliśmy od p. L. G. rs. 1 dla 
towarzystwa piel§gnowania chorych a to 
z~ .w~ęczony na środowym koncercie przy 
weJśCIU do lóż, po 1)1'awej stronie, program, 
za który pan L. G. nie zdążył wnieść 
datku. 

KRONIKA 
KRA J O W A I Z A G R A N I C Z N A. 

przy ulicy Nowgorodzldej w domu pod Nr. 237 
pod firmą, J akób Józef Sieradl'lki A. B., na lrl'ly la­
ta, licząc od duia za\.,.arcia aktu. Sieradzki wniósł 
do spółki 600 rs., Weintraubowa 300 rB. Obowi~. 
zek prowa·:zenia handlu spoc~ywa na 'Veintrau­
bowaj, która tez prowadzić b\}dzie książki handlo­
we. Wszystkie weksle i kwity muszą, byćpodpi­
Bane przez obu spólników, poupisane zaś prl'lez je· 
dnego z nich nie bIld!), miary l'lnaczenia dla spółki, 
tylko dla spólnika, któ!'y je podpisze. Akt wywie­
szony zostal 8 (20) lutego 1885 roku. 

OSTATNIB WIADOMOSCI HANDLOm. 

Knot niespaJaj~cy sie. Dr. Auer z Wie· 
dnia nasyca knot bawełniany. roztworem 
ja~iejśsoli, przez co knot staje si~ niespa-
1aJącym się. Przez. wprowadzenie takiego 
knota do nieświecą,cego płomienia lampki 
Bunsena, otrzymuje się światło, zbliżajq,ce 
się pod względem natężenia do światła lam­
:Py ~lektrycznej żarowej. Vrzq,dzenie to da­
Je SIę zaprowad:;;dć przy kaźdym plo mieniu 

(-) Szanowny redaktorze! Donoszę o na­
sz~m .artyście" .Stanisławie Taube: Dzięki 
hOJneJ ofiarnosCl protektorów warszawskich, 
Taube pozyskał skrzypce odpowiednie i 
wyjechał do Berlina, gdzie onegdaj grał 
w "IIo~h8chule," przed Joachimem: sonatę 
Bacha 1 koncert Brucha. Joachim wyrzekl: 
"ot. o talent kolosalny _ brylant naJ' czyst- - Układy dyrekcyi teatrów warszaw. skich Warszaw.a, 24 lutego. Targ na pIaog Witkowskie-

S 
go. PIIl'lenlCR sm. i IJrd. --- pstrll. i dO]Jra. --

szeJ wody, .;.... smyczkowanie atoli wadliwe z p. embrich-Kochańsk~ o wyst~py nie po- -, biała 526-535, wyLoro;a 570-620; żyto 
i przez miesi~c p. Kruse (zastępca. Joachi- wiodły się. P. Kochańskiej ofiarowano ty- wyborowe ~75 -: ~20, średnie --360, wadi i­
ma) musi je poprawiac specyalnie. lI Obej- sil!!C rubli, odpowiedziała jednak, że ani we ---j J\}C~mlI3D 2i4-orz\jd.360-420, owies 2135 
mUJą,c Taubego pod sWP osobist!'l. naukA, grosza .od dwóch tysiAcy nie odstnpi. )lOb- -345, gryka --:--, uepik letni ---,zimowy 

gazowym. . . 

Kronika Łódzka. .~ .~ ." "6 '11 --, rzepakraps Zim. --, groch polny ----
Joach~:n zaraz go wI?rowadził . do "Roch- cYIJ?- .śplewać miło a swoim naj milej ... gdy ~ukr.---:--, f~~ola ---- za korzec; kasl'laja~ 
schule . a zarazem l na swoJe koncerty leptej zapłacą." glan~ -:-' Jllczmle:ma. --, grycz. gruba. -,za.pud. 

(_) Zebranie ogólne. członków towttrzy- symfolllczne. Sądzę, Że łodzianom miłq, ~ Cech mularzy w Warszawie, przezna- DOWIeZIono pazeulCy. 400, żyta 4vO,jllczmienia.-, 
stwa kredy to w, ego w" Łódzi, J'ak siA dowia- bpdzie ta wI'adomość o pomy"ln"li kar·yeI'ze czyl 1000 rB na danl'e dr 'k dl owsa 300, grochu pOlnego - korcy . ..,,,, :; u" ,. • 'wy pO ęczm a a Warszawa,24 lutego. .Okoi.vita 78% z II.kcyl'l% po k. 
dujemy, odbędzie się d. ,7 kwietnia. Spra - Taubego. sposobitJJcych się do tego fachu. 9%. Stosunek garnca do wiadra 100-3071

/ Hurt. 
wozdanie z działalności rocznej towa1'zy- Z uszanowaniem W. P. :- Z ~ieradza. Na utrzymanie istniejl!!- sk~ad za. wi.adro ko.p. 8056

-808
8

, za ga~ .. 2. 262-
stwa już siłJ drukuje. ceJ tutaj czteroklasowej szkoły męzkiej p. 263 ... Szynki za ~ladro kop. 817&-8209 

ZlI. garniec 
(_) Ogólne zebranie członków towarzy (-) Wygodny sposób płacenia. Tutejszy Dąbr?wskiego, miasto od r. 1883, .wydaje kOpiejek 266-26/(~ do~. na wy~c~n..2°/oJ. . 

stwa dobroczynności .odbędzie się d; Imał?- "Tgbt." dowiaduje się o fakcie, rzucajl!!- roczme po 200 1'8. W r. b. upływa już I. Uwaga. Ostatme wzadomo8tJ' z 1'l/ulcow 
cao godzinie 7.ej ., wieczorem w sali Para- cym charakterystyczne światło na sposób termi~ trzyletni, w cilligu którego miasto zagranicznych nie mog/y byd po-
dyzu. postępowania niektórych chlebodawców ze ZObowlą,zało się płacić subsydyum, skutk. iem dane w dzisieiszym numerze 

( ) W
. ki dd . ł t słuzl1cymi; J' est to. poprostu rodzaJ' brudnej· l d k ść dl t .., _ mos. naszego: o Z1a u owarzy- • czego, ze wzg ~ u . na orzJ: a mlas a Dziennika" z ~)owodu spóźn 'enia 

stwa popierania. przemysłu' i handlu zosta. spekulacyi,. .~asługujf1cej. na pot'i}pienie, ze ze' szkoly, magIstrat stara SIę u l'zllldu gu- " l' I 
łyprzez główny zarząd towarzystwa w Pe- str~ny opmIl publIczneJ .. Oto szczegoły: bernialnego o pozwolenie na dalsze udzie- poczty. 
tersburgu odesłane do opińii oddziaŁowi mo- U J~dnego z ?ardzo ~amozn.1jr;h ,~by:vateh lanie subsydyum. . ~~~~~~~~~~~~~~~~~-
skiewskiemu i dopiero po otrzymaniu opi- tu~eJszych słuzy! ?d wl~lu lat s~r?z wI~rny, l -'- Na dochód straży ogniowej ochotniczej L1CYTACYE Vi GUBERNI PIOTRKOWSKIEJ. 
nH tego oddzialu zarz~dudzieli od- ktory ze skron:meJ swej .. pensyJkI. pO~16~'al dano w Turku dwa przedstawienia amator· . - 8 (20). kwietl).ia. w kancelaryi hypotecznej 
powiedzi. tylko grosz naJPotrzebmeJs2!Y, kapltallzUJllic ski e, dnia 13 i 14 b. m. Straż ochotnicza r.n~asta r,~dZI, na sprzedaż nieruchomości w roie-

(_) Dodatek IV do taryfy bezpośredniejko- reszt~ u chlebodawcy ~ll: tak zwanlli c~ar~ą, pozys~ała 55 rs. czystego dochodu. Ama- ~~y ~~~~~br:~ ulicy Zawadzkiej pod Nr. 443, od . 
munikacyi warsl: .. zamorskiej przez Odesę z godzmę· Z oszcz'i}dnoscl ~ych zebr~ła SIę toroWIe przeważnie pochodzili z klasy rze­
d. 1 kwietnia 1885 r. wprowadzony został w kw~ta rs .. 2?0 •. Porzu.:~aJllIc olJecme swą, mieślniczej. TELEGU.un~ GIE.f.DOWE. 
wykonanie z d. 13 b. m. Zawiera on no- sluzbę, ZgłOSIł SIę ~troz do. chlebodawcy :- ~ sprawie Kraszewl!kiego. Według 
menklaturę. klasyfikacyę i opIaty· za prze- z. proś~il! ? wypŁaceme mu t.eJ ~woty. ~fy- dz~enmków włosk~ch, ula.skawienie Kraszew-
wóz towarów z gŁówniejszych stacyj dróg hlby SI~ Jednak! ktoby sQ:~zll, ze zamoz~y skIe~o,po proceSIe Saurow'a, ma być nie- Giełda War$zl\wska. 
żelaznych: nadwiślańskiej, wiedeńskiej, byd- obywatel. za~laClł D.aty~hmlast,co był? Je- możlIwe. "Borse~-Couriel''' dodaje, że PJ;Oś- 2ę,danor. końcem giettly. 
goskiej i łódzkiej do Władywostoku i Ni- go ObOwlą:zktem. Str6z. otrzymał ~otowką ?y o przedłużeme urlopu nie uwzględniono Za wokal s kró!kolernlinowa 
kolajewska nad Amurem. tylko 30 r~. a na resztuJllicą, sumę. 170 ~s. l że Kraszewski w maju powróci do Ma- na Berlin za 100 mr. . . 

(_) Inspektor ucz~stkowy kolei żelaznych rewers, ktorym chlebodaw?a .zob0.l'l1ązał s~ę gdeburga. :: ~~~:tn:: 10~ Tr: : : : 
Królestwa Polskiego asesor kolegialny spłacać dłu.gpo 2:> rB. ~leSlęczllle .. Stroz " Wiedeń" lOO fi. . • • 
Słonowski, zamieszkujl}cy w Łodzi, uzy- uplanował JUŻ sob~e ~ ~ory, co ~rob~ z za- T E l E G R A' M Y . Za papiory pa(js!wowa: 
skal urlop na 28 dni do Petersburga, po- oszcllędzonym ka:Pitahk~em, )~roslł WIęC go- ..• Listy Likwid. Ur. Pol. duże. 
czynai"c od dzia 13 b. ID. rąco O wypłaceme ualezytosCl got6wklli, ale ROB. l'oz. Wschodńia. '. . 

OI~ chlebodawca głuchym był na ośb N Listy ZnB. Zilim. z 69 r Ser I 
. (_) Wikary parafii Zagórów w powiecie tomiast zaproponował stróiowF~'Ikr~tce· ao- Belgrad, 24 lutego. Mając fua względzie '.,.: ,,' " Ser. II do IV 
słupecJdm ks. Antoni Bludziński przenie- . ... ,.' p - bł'· k . I.iBiy Zaat. M. WaTaz.l:itir l 
sióny został na takąż. posade do parafii temJeden z lokatorow nabyc!e tego re~er- o ecne po ozeme ro owań pokojowych, ~Ser- "." n "H 
Pabianice... '. .. v su ?a 170 rs .. ~a 100,rs .. goto,!ką. Mozna bia wstrzymała dalsze zamówienia wojenne. "" " "l!I 

(_) W biurze p. policmajstra są do ode~ sobIe wyobraztc zdu,mIeme stro~a napodo- Petersburg, .25 lutego. :Najwyżej rozka'~ bi:tl Z~~t. M. Eo .. hi S~l". l~ 
brania, za udowodnieniem własnoścf,dwie bnlli :propoz'ycyę, ktora pozbaWIła go ~na- zanem zostało wprowadzić w . wykonanie J1 " . " " II 
sz~ukikortu, za?r:we 'przez ~straż~ka poli- czne.J CZ;ŚCl .gros:~ za~szc~ędzonego ~Ielo: postanowienie. synodu, które m za.każanem ".. n "HI 
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cYJnego od podejrzanej OSObIstOŚCI; le~mą p .acą, sp obowa! Jeszcze ~az ~zczę zostało; prży postępowaniu konduktów 1)0- Giełda Barlińska. 
(-)Targi łódzkie .. Na. sta.cyitowarowej SCIa u sw;go chlebodawcy,. zgodz;ł SIę na_llauknoty rosyjskie zaraz.. 20135 {200.95 

sprzedano wczoraj dwa wagony' pszenicy,' z wet oddac rew~rs .za 130 IS. got.owk~, ale gl'zebowych do cerkwi lub na cmentarz " "no. doat. 201.:15 1
20

1.-
których jeden zawierał pszenicę z Wiski- chlebodawca był l tym. razem mew.zruszo: nieść wieńce i' i~ne oznaki, oraz godla, nie Weksle na irEo~:6r:L:~g~~:· 201.25, i 200.80 
tek, ladowaną,wRudziaGuzowśkiej, drugi nY".sądzl!czap:~ne, z.e os:at~czme kUpI majQsceduchow!lego lub urzędowo-państw o- :: " dl. :gg:if 'I;~gg:;~ 
zaś nadszedlz'Grodżiska.Psżimicy z Wi- swoJ rew8J;s za ~Il: 1 zys a yIJ?- sl?oso- wego znaczenia. Obowią,zek ścisłego prze- '" Londyn~. 20.59 .20.4.0

1
/2 . 

8kitek 60 ·korcy sprzedano po rs. 6.25, (wa- bem na bled~~m stro~u 7~ rs. Nlewlado- t . t d . ~ li" dl. 20.340 I 20.~5 
ga 242 f. brutto), z odstawlli na wiatrak i mo" .czy stroz zgOd~II. SIę na us~ęp~two~ s rzegama ego rozporzlli zema W:l.ożony za· Dysk~nto pr~!~!' kro Hl1i~/Ot .1

1
. 16li,6,5 

40 korc 06 rs. 20 ko'. (240 f. brutto) Jezel~ potrzebował p16mędzy,. t~ mc mne- stał na władze policyjne. 
z odsta~~t do młyna p!'~wego; za te 40 ~on~e pozoBt~wało. do. zrobIema; szkoda, Petersburg, 24 lutego. "Peterburgskija Giełda Londyńska. ~"~rl' ·ll n::;"/I' 

korcy pia,cono mniej, dlatego, że waga ze Dle upome~Iał SH~ ? sw~ krzywdę na Wiedomosti" donoszą, że w tegorocznej Welrsltl D9. Pelershurg . :.:..,~. ..;;v. 

brutto był'a mniejszl!i ponieważ furmanka drodzesl}Jdow J.. .. .. żegludze postanowiono pobierac oplat~ od I Dyskouto 2 
do m!yn.l!, parowego! mniej kosztuje. Co (-) Z.arz~d. stra~y Og~lOW~J OC,~?tlllczeJ ładunk6w idących drogI!! wodną w dawnym ~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
do pszemcy z. GrodZIska, to 25 korcy sprze- ma zamI.ar UIzl}:dzlC w me dZIelę s,l~gawkę -
dano po 5rs.55 kop. (240 f. brutto), bez na staWie przy ~rowarze sukcesosow K. rozmiarze, t. j. po 1/4% od wartości trans- T A R G I Ł Ó D Z KlE. 
odstawy i 80 korcy po 5 rs. 70 kop. (242 Anst!l,dta na doc~od kasy Btraźy. portu, wyjąwszy ładunków przewoźonych Czwartek, dnia 5/5 lutegu 1886 1'. 

funty bruttó)" ż ,od.staw~ do ,krochmalni. ~-:-) Koncert. Srodowy konc.ert amato~'- na statkach i tratwach na kanaleJadozkim, S p l' Z & d a n o: 
(.-:...) Dwie noWe apteki wkrótce będą. 0- SkI' na_ rzecz ~owarz.r~twa plelęgnowaUl~ kt6re płacf/l pąl procentu, od statków ply- StacyaŁowarowa. 

tworzone w nasze m mieście. Jedna z mch chorych wyznallla mOJzeszowego w ŁodZI nl!!cych po Dniestrze jeden procent opłaty Pszenicy: 
powstanie przy ,'uHcy NowomiejskIej' druga stanowi wymowny dowód, .• ja~ wiele zd:oda- dodatkowej i po Dźwinie Zachodniej 1/'1% I 2g kor. po 6.25 rB. 
z'a~ przy Cegielnianej. Zaloźycielami Ślii- lac można przy odpowIedme.m starani~. 80 " "6.\!O,, 
zraelici z -Cesarstwa. Pozwolenie władzy już Pod wzgl~~em fina~sowy~n. osulignlłlł ~axl- opłaty dodatkowej. 26 :: pb :::g ;~. 
zostaŁo uzyskane. mum, gdyz wszystkl.e mIejSCa ?y~y zajęte; Petersburg, 24 lutego. Dziś powrócił do li 

('-)Na" stacyi telegraficznej w Vvarsza- pod względem tre~el . dał on met.ylko pro- Petersburga z zagranicy Wielki K\lią,źę DZIENNA STATYSTYKA lUDNOSCI. 
wie.znajdnj~ się dępesze niedor'i}Czona, ~a- gram tak ob~}y,. Jakll~ rzadko. kIedy kon~ Włodzimierz Aleksandrowicz. MaJiefisłwa zawarte w dniu 24 luteO"o: 
deslanez Łodzid. ~3 b. m. dla Neudlm- cert poSZCZyclC SIę mozB, lecz l co do wy- Petersburg 24 lutego. Ul,zpdnik do I w ~ar~fi1 kalo!.~, a mian?wicie: Al~ksander Piotr 
gara' Sżmulewicza L. Weilanda. i Holeke- konania wykazał, iż siły amatorskie Łodzi' .., i NOWlCkl z Antomnę, Sobocmską" Stefan'Maryan Ko-
nerli~ , 'przedstawiajl! ,si§ bardzo poważnie. Nu- szc;'ególnych poruczeń przy ministrze woj- j zlowsk~ l'l Helenę, Lucynę, S~awickę" Andrzej Stani-

_ d h b' . k'· k ki d ny generał-maior ks Trubeckoi mianowa~; szewskl II Klarą, MarYlI:nnlJl KrzemieniewskI), Gus-(-:-r Wfabryce p'. Geldne~a w tych •... niac mery z lOrOWej muzy l:, .1.a naprzy a '. ~. .I, taw Adolf Gruhn z WlktorYIł Laskowską,. 
osuszl:tno jedną. ŚCIanę WIlgotną, przyczem uwertury z lIEuryanthy l z "Wolnego ny zosŁał gubernatorem mińskim. W parafii ewang. - . 
używano exicca~ora,wynalezionego nieda- Strz~lca" Webera, dały nam ppznac zna- Wiedeń, 24lutego. Przyj~cie księcia czar- r;!~~a~n~!~~. 24 lutego. . 
wno przez p, Rittera, który przybył umyśl- komltl}s wprawę amatorów, kwartet zaś nogórskiego ze strony całego dworu tutej-: .. Ka!olicy: dz~eci do l~t. 15-tu zmo.rlo 5, lr tej 
nie dó Łodzi, aby kierować osobiście osl}- smYl!zkC!wyC-mol Beethov~n~ a przede- b l d d C i hczbIe chlopllOw t, cll'llewcz/At l; dorosłych 1 w tej 
szaniem, . ponieważ odbyć się miało szybkIe wszystklem menuet ~oc~h~rl~l1ego ~ywolał Bzego . y o n~ e; ser e~znem. es~rz WY-\liCZbie mIlZ?zy~ -, kobiet 1, a mianowicie: ' 
bardzo' osuszenie. Rezultatu dokonanych burzę oklas.k?w. R~wmez Jako pIerwszy raza SIę o kSIęcIU, ze Jestto człOWiek na- Katarzyn~ Sten.~ck.9., lat 70. . 
robót nie zuamy, wydaje. nam· si~ jednak numer drugIeJ. częŚCI koncertu! wykonane wskros honorowT i uczciwy, na którego slo- ·lic;'~f:!b.I:~Yp~ó~leOl d~?e~: ~.tI6-~'ld· zm,8.dho-1, .... te~ 

OJ • • R d" Ch 2 :D rte an da' . . " I : ' .. ..:-, ., z", -; oros.yc ,'" tS] 
b'aiuzo jasnem,iż jeśli tylko me nsumęto " . on o . o~>lna na . o pl .Y uwy . - wie zawsze l zupelm8 polegac mo zna. Tę; hc~ble m~zczyzn::-. kobiet l, a miauOll'ici!ó:, 

Przyc.~yny .. Wyw·oluJ·ncei wilgoć w mur. ach , to tmło znakomItą, techmkę pelneJ. UCZU~I~ .. d .' . k·' . ź I Małgorzata. KammskD, lat nS. . 
'1< J t k k t t k N b d opmHi) O wzaJemllla SIąZę naJwy szym sza-, starozakonn. i: d. Zleci do lat 15-tu zmal'lo l - te';' 

żadne e:x.iCcatory niepomoglli, alb.owle~ co ~ry ama ore -:- o~cer an e. . • aj ar Zlej k· dl k b r ' ~ • 
na

.iw'y·z' eJ· pochłon".~ one mog". Jedyme tA Jedna.krozn. amlętUl.al.a pu. blIcznosć gra. so· cun lem a ceS!l.rza, tórego oso istl!! ży- i ~czb~e chloI?Ców l, dziewc:r.~t-; doroBtvch 1, VI' tej 
d '1<1.> -v ); r ść ź . ź t P lIczbIe m\)zczyzn 1, kQbIet-, a. mianowicie· 

lrilgo6,któr~ wystąpiła na zewnllitrz, po IO,wa na wl?lonczelt 1 śpIew ob~ b.raCll?a- cz IWO uwa a za naJwy szy zaszczy. rze- Lewkowjćz Josek Jakób, lat 59. . 
niejakim więc czasie powtórzy się to samO nowo B., ktorz~ też POwo?OW~Ul meustaJ,lli- ciw cesarzowi austryackiemu nigdyby się . 
i'znowu będzie potrzeba nźyc exiccatora. cemI brawamI, wykonalI klIka. utworolV ksilłlzęźadnej nielojalności nie dopuścił. WYKAZ DEPESZ .c -. )Z. Pa.bia.nic.P .. Ender, p~'ze~ysło' nadprogram~wych. l'r łob~ fr;:śclach ko.; Stosunek ten osobisty staje się tym SPOSO-\ niedo1'~czonych przez tutejszq st{lr.y~ teleO"l'a· 
WIElC pablamckl_ stara SIę. u wla~clweJ wła- c~rtu m~zy ę śp~zePd akla a e ~.amacya. L bem ważnym czynnikiem politycznym. (il'znq.z powodu niedokladnych adre8ó~ 
dzy o pozwoleme otwarCIa szpItala na 15 pIerwSZej cZIil CI e amOWRia panna.. ., .• .. , h . YŻ k S ·t l t d"e i'" Ender wiersz Gomulickiego Ed molej rachmtm" Wladen, 24 lutego. Mlastu zagraza zu- f znnyc jJIZ!JCZYU. 
o e. ZPI a en po eJmuJ .s.., p'. , d'" M II"· k" K d tk" l b k d P··k I HerschIRan z Warszawy-James z Bialegostoku-
utrzymywa~ własnym kosztem 1 przYJmowac - w Iug18J,.: ,mc lej " an yo ę: pe O! 1'a wo y. anuJe pam a. Adolf Landan z Ozorkowa-Wydawska Kazarmy z 
dt> niego zamierza jedynie robotników, za· Oba utwory, sllme dI.ama:tyczn.eg? nas~roJu WIedeń, 24 lutego. W CZOl'aj lrsiąz~ czar- r,0czycy-A bbe 1404 ze (Zduńskiej-Woli-M. Wol-

J'ętych .. W J·e .. g' O .prz~dżalni.. .' wykouane zosta:ły z ~Iłlłl l przeJęCiem, .Izad: lnogórski wYJ'echą,! do Oetynii. berg .Mlecin z Warszawy - Gryloa et Rothberg z 

k 
' . k ot kać SlA da1ącem u amatOlek l L~blma~Herzen?erg R!1Ppeport z Kola-Gl·owe z 

Robotnicy pabianiccy wrotce moze p?- o ~p Y, .., Ol • Blałegosiol~u Stleler BIelscho\vski z Rygi-Hoen-
zyskają" tanią:kuchni{l, gdyż o pO~WGlellle PI:zYJęte tez .. zostały prze~ publIczność ~ S~[) OKRĘGOWY PIOTRKOWSKI. tschel Jumor z. M~skwy-:S. Schriiter z Goatynina.-
ttrz:j;dzenia jej stara się jeden z mleszkań- wlelktm zapaŁ8I!1 co zachęClło deklamato~- .... . . . .: . Fabryka Xoz~anBkle~. u.1lCll: Konatantynowska Kil.-

Ó 
... , P ·h·· . Ob· d· . t . k h·· ·edlug lrA do .wvkonama nadprogramowo prześh. Akty l eJentatne, 1r. .. t01ych II eso wywee8zo- 1'01 Dudzmskl ze SklermewlC-Natan MaJ'zel z Wa.l·· 

C w a lamc. la w' ej uc Ul w ~~' .J . ., • l' t 'd 11' • N '. ktu'.' k 't .. , ·10.k i kładać czneO"O wierszyka UJejskIego p. t. "Zako- no w sa t U8 ępoweJ sq u o CJ ęgowego w eu/:- szawy-: . atan Majzel z Sewastopola. 
ptoJe· ma osz owac . op. S l:>. k t . d' b' gu 1'oku 1885 ~~~~~~~~=~~~;;~~~ si~ z kromki chleba, zupy,porcyi mięsa i chana". W;erszy. . en wyp~wle Zlany .Ji • -- liS . 

P
or .. > z prostotlll 1 wdZIękIem, ktora wzbudzlły 1. Akt sporządzony pj'zed rejentem Dąbrow- TA PRZYJEZDNYCH • 
. WCY1 Jalzydny. .II's'my· I·Z· par.kall około ko- powszechny zachwyt. Publiczność wracala skim w Piotrkowie unia, 23 Btyc,mia (4 lut.ego) . HO';['EL MA~TEUFFE~. P. Dadyn z Ver:viers, , . r. z. onOSI . , . . ł·· d l Z • 1886 r. za Nr. 80, którym kupcy Jakób J.ózef Sie- A. Wmtor z Lipska, R. RudeT!:bnrg z Berlina, Tey-

ściol'akatolickiego Jeża! w gruzach l ze z koncertu nałaJzkUP~dn~e!l za oW
t 

o Okna. , a; radzki i Chajn. D\vojra Weintraub, z domu Bie- ge z Warszawy, F .. Hans z TlIschossheim, R. Hirsch 
miimo siA za1A.c postawieniem nowego. O- rZl!!d ofia~ow .az ej z. ama ore w a~· t,.'1dzka, l'lawiązali Bpótk\} w ce111 prowadzenia han- z Warszawy, A. LIBCOIV Z Warszawy A. Miinch l; 

becńie'.l1;sta~ioIl,o naokQł9'kościoła mur t wód Wdzl~cznoścI za podJęte trudy, za kaz- dlu ubiorami m~zkiemi i dnmskiemi w Piotrkowie Byd,soazczy. ' .. '.'. 



4 DZIENl\iJ:K ŁÓDZKI. Nr. 45. 

o G Ł o s z E N I 
: . .... -- . R:ANTOB 
~~~~~~.~~~~~.~. NlaMd~dbZWt~J,:~~~i~~~~~OO~~n~n mwsta Łodzi ~. ~ po ecam na za awy . 't' UJ" J 

:podaje',do pows:'lec~nej w. ia~o. mośd, r.M Nowe p"pier06Y 11. borowJą mUTZYk~ fOl'btePlanową' stacYJB ml-eJ-.skl·ch 
zewdmu22~~letn~a (4maJa)1886~ . ~ • au e 
roku ogodzlDre 11 z rana, w kan- ~ , , '" . k N 321 dom ... I h" I' . 
celaryi łódzkiego wy.działu hypo-H ' " ul: ~on.stantynows. a .' .' . IdrOg ze aznyc I zeg .. ugl paroweJ. 
tecznego przed notaryuszem Juliu- LIpIńskIego, w ofIcyme 2-g I e .Dl\~- łJllC4 Plotrkowslut Nr. 275, dOBł 
Bzem Gruszczyńskim Odbęd. zie Si~~. ~ ~~ ~ tro Nr. 14. 138-8-2 . BI, Rwata. 169-5-5 
sprzedaż nieruchomości tutejszej M' H 
~~:=~~!~~" ~~I~---------S~K--L-E~-----k~ towarzystwa kredytowego w su.: Ił . - " ..... NASZ . P ..... 
n.tie rs. 6,000. Licytacya rozpocznie B R A C I P O L A K I E W. I C Z . \ . 
Sl~ od sumy rs, 9,000. . J 
.Przy~tępuj~cy do ~akoweJ . o~o: ~ 100 sztuk 60. kop.-IO szt. 6 kop.~5 sztuk 3. ko. p.~. ,.... r,,.,,I 

Wl~zam BlJs złożyć vadmm w 110sCl 57-6-6 --'- .Je8t ~"rtf,~ UII.I po=neeJ 
TS, 1,200, 166-3-2 ~ ~_% __ ~%_~S::Z::Z:%=%=-Z""~ . DO WYNAJĘCIA 

Kto ID •. a do zbyciapi~kny' ~ 1fJlI;ałlOW6Ze tańce. ~ 
• • . ., ~!I .~ 203-1-1 Bracia Btlruch. OW10S I Jęczmion A. PonchieUi:Kadryle z opery "Gioconda" Vi układzie H. Szulca. kop. 40 

do~ew~ID~8'~ę ~~dć &~~N~~waLK@~~an~~Mak~ry~y~M •...•• " @l~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
bryki' . fpmcuzkiej , 71Leon Allart Beruica.!. Ęadrylez opery Fran-;ois-les-bas bleu ,,40 V.;. R I T A B L E' L I· O U E R B f.. N ErO I C.T·' N·[ II 

i S-ka". . 205-3-3 Ht Genee, 4nna, walc z opery Nar;on . • ., ,,40 t. t. 
walc z opery Rosma . ,,40. PRAWDZIWY LIKIER BENEDYKTYŃSKI OPACTWA FECAMP 

Offenbach, Vaaseur Puchar srebrny walc _ ,,40 (:Depa.rta. r.c.ent dolnej Sekv;;ra.ny v;;r8 Franoy1) 

·ZGUBIONO MiIlocker, Oal'lotta walc z opery Gasparone " 50 WJ~mienity, wzmacnia or~allizmJ nłatwia trawienie ł CZJllllośćkiszek. ! 
.... ac ... -'''artp Feldprediger walc . • , . • " 50 
,.W' .~IfI;., . ~ •. Oukier i kawa polka, z opery Gasparone " 30 

od paszportu, wyd~negozpqwlatu J., Straus, Walc na Lagunach. . .. " 40 Prawdziwy likier benedyktyński ~paclwa J:ecamp Bt~l ~i\1 
Piotrko. wskie, go, na imi~. Igaace. gO!Ar,redondo, Los. Amlgos walc hiszpański. • . . " 40 stanowczo modnym środkiem leCZnIczym, skutecznos6 Je-

. v k l \ go jest pm\l!lzechnie uznanlł. .Jest on naj~epiej wz:n:ac~lla-
NoWakowsklego.Uas awy zna azca'J. Schober,Marya polka mazurka . . . • . . .H 30 ją.cym i najbardziej ulatv:iajl1!cym· środkIem trawI~llla a 
raczy j~ zwróCić w redakcyi niniej-IE. Wa,łdteufel, "Jeu d'esprit" (dowcipna polka). ...." 30 zarazem najsm'l.czniejazym likierem stalowym. 9procz te-
szego pisma. 215-1-1. E.Audran, walc z opery Wesele Oliwety • • . • • " 30 go jest ~)Od~ielnym śro~kie?l ochr.onny. m przeClW choro-

. C v B·I'k·J. lk 30 boJU epldemICznym a WI~C l przemw cholerze. 

. ... . ' ......... ' .. .. • ~u. Ziehrer,·· l em IDaosny, . pO Ił. • .'. • • • " Spos6b uiycia. Dla ułatwienia wyprózlli~nia kiszek 
Anonim, Echo polka . " 20 używa. go Bi~ w rozcieńcr.eniu z wod!} zwyczaJnI! lub ga-

Haraburda mazur '. " 20 ZOwę, przed jedzeniem. 
A. Sonn6nfeld, Motrunapolka . _. " 30 Dla. ułatwienia zał trawienia jeden lub dwa lkielisr.ki 

P Vi M l d 20' po każdem jedzeniu • 
• ł Ilo bI, 10 a para, mazur . . . . . • . . . . . , " t-~ """", .. "V"'~ 

. , Do nabycia w biurze redakcyi Er.ha.Muzyr.znego (Se:J;latol'ska 26) Każda. b~telka po-l"t.niiIT~:zE L~Qm..un Bi.~IC'l'!Nli: 
ulica Promenadowa Nr: 260 i we wszystkich ksi~garniach. 173-:-2-~ ·winna u spodu mi('ć~ Mi1lqu!I& dep(}~tcull ł'!'llute rlHEtranlfcr 

pl'ostokątl!1ł etYkie-[ Art~. . .... I 

4z.iSi "codziennie . ff;·g: .. ::: .. ! .. I .. : .. ! .. x .. ! .. X .. :: .. X ........... A~ ;~hlo~~d~ló!r:eg::~ ~ .• L ~ rz: 
BLDORADO 

.. -:..-.... WYSTĘP &I .gr- MYDŁO W· YBOROWE -..'t 2268-2-2 8 rzeda"e się "Wszędzie. międzynarodowe~o daniskiB[otowarntwa: t ... . . .. . •. ~ lI~~~~~~~~~iiiiiiiiiiiiiii~iiiiiiiiiiiiiii~ 
podk d!rkekC~k~' ~kOilDcertwoweglo,Śpi e:' wysuszone do możliwej, twardoh.§ci, nie. psuJ .. t}ce ł>ielizny i ufiie ma: rt ·1 L. Ea~N·.~.!;Y~!~ RADl~!!-.NE. 
wa a 1 O~l a.~,... ,. a tera , ł jące .żadnego przykrego zapa~ u w pranIU, opatrzone rmłł l rt 
Począ,teko godzinie 8-ej W niedzif / znakIem fabrycznym, sprzedaje 

o godz. 5, w sobotę 27 i w n .1 ł fa-br· . yka ·mydła l-'. ŚWID ec ł NA WSZYSTKIE CHOROBY ,NERWOW~,- EPILEPTYCZNE 

w~:~;I;r2:a.~~lijJ:~:2t;4:7N~;.~1~u.yl· «;p-...•. m. VI1ł· '1'~' ,u.1ł .• V'. te I . tJ~k;'~!gR!;~~dJ. ' 
»~ •. ~n" A A~v..liAnA l(onomf'!Ja d01'~za 8t~ pokompletllem w!Jkurowaniu 

w składzie swoim W doIlluMuchnickiego,. trzeci dom od rogu Dr. prof .. A. 'MAL'ASPIN A 
Ęlegan.· ckie: damskie Starego-Rynku, oraz W Olii mieszcz~cej si~w domu l1atZ4 obok ł ' Ozłonek WIelU Towar.r;ystw Naukowych I 

l) .•• •• Taz fabryka sprzedaje takzo 1:oj ,pczy8zczony do RADY W DRODZE KORESPONDENOYI 

cukierni Wnstebube, po cenie umiarkowanej. ·1 lIliil b '... . t· in P -D· IQ 
IO~·TYUłY MASKARADOWE Ił. Kup~j~cy z~ś na ha~del ot;zylD1!ją 8tosOW. ny rab. at.. ł~ 106, Fanbonrg ~a d - nLll O e.-.llL ~ . 

d~ wynaJęcIa •. CegleIDl::"na, d0!ll, ł smarowania maszyn, po zni7tonej cenie. ł 2326-0.,-;-15 ' 
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